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Napad na ambulans pocztowy 


| Nie, 335 


Bandyci zrabowali listy wartościowe i $0- 
tówke.--$prawmców napadów mie ujeto 


t Kowel, 2 grudnia. 

-  Ubległej nocy 

lejowęmi: Sarny i Rafałówek, dokonano 
zuchwałego napadu na ambulans pocz- 


Ya 

Gdy: ambulans znalazł się, na odlud- 
nym odcinku szosy, zagrodzili mu dro- 
zę dwaj uzbrojeni w rewolwery, dwaj 
zamaskowani bandyci. À 

Konwojenci Adam Mamulewicz i Wta 
dysław Kokolicz próbowali bandytom 
sławić onór. Napastnicy dali do nich kil 
ka strzałów, obaj konwejenci zostali 
ranni. 

Wówczas bandyci związall ich sznu 
rami, zakneblowali im usta, I następnie 
STH ich do rowu napełnionego wo 

Ja 
„/W rowie tym nieszczęśni. przeleżeli 
do godziny 6 rano: O tej porze dopiero 
zauważył ich tam patrol policyjny. 

Zwolnił on konwojentów z więzów, 


| -Lustracja 


szkół tańca 


tozpoczyna siem bieżącym 
i | tyżodniu 

Łódź, 2 grudnia. 
` Wsubiegłym tygodniu rozpoczyna się 
w Łodzi doroczna lustracja wszystkich 
lokali rozrywkowych, szkół tańca, kin, 
teatrów i t.d. Lustracja będzie miała 
na celu stwierdzenie, czy w. lokalach 
rozrywkowych zastosowane zostały 
wszystkie przepisy bezpieczeństwa. O 
ile w kinach i teatrach lustracja ta be- 
dzie jedynie formalnością, o tyle w ló- 
kalach szkół tańca kontrola przeprowa- 
dzona ma być z całą suroweścią. Tłu- 
maczy się to tem, że w szeregu szkół 
tańca, zostały wprowadzone przepisy, 
które zabraniają połączenia szkół z mie- 
szkaniami prywatnemi. 


Warszawa, 2 grudnia. 
Na stanowisku naczelnego redaktora 
„Robotnika* “orgánu CKW PPS ma 
zajść. zmiana, W najbliższych dniach 
spodziewane jest ustąpienie redaktora 
Niedziałkowskiezgo. Naczelną redakcję 
„Robotnika* obejmą dwaj posłowie so- 


| clalistyczni Kwapiński i Czapiński. 


meere e e_m e m MMMM 


I następnie polecił okolicznym wieśrtia- 


między stacjami ko- |kom przewieźć ich do szpitala. 


Stan obu rannych jest bardzo ciężki. 
Jak ustalono bandyci zrabowali 2» 


ambulansu listy wartościowe oraz go- 
tówkę ną ogólną sumę 3400 zł, 

Za bandytami zarządzono pościg. Na 
ślad ich dotychczas nie natrafiono. 


Prześladowania „kułaków” w Rosji. 


Howe rozporządzenie rady komisarzy ludowych 


Moskwa, 2 grudnia. 
(Polska Agencia leiegraficzna). 

Ogłoszono rozporządzenie rady komi 
sarzy ludowych ZSRR. nakazujące likwi 
dację wszystkich kooperatyw,  arteli i 
kołhozów, w składzie których znajdują 
się „kułacy” oraz osoby nieposiadające 
praw wyborczych. Zlikwidowane mają 
być również wszystkie organizacje o cha 
rakterze spółdzielczym, które w  dzia- 
łalności swej „odchylają się w stronę 
przeciwną interesom budownictwa soc- 
jalistycznego'. W kolektywach rolnych i 
wszelkich kooperatywach rolniczych i 
kooperatywach spożywczych nie mogą 
być kułacy i osoby pozbawione praw wy 


borczych. Wyjątek stanowić będą  żoł. 
nierze czerwonej armji czerwonej floty 
oraz czerwoni partyzanci, Wogóle osoby 
szczerze oddane way sowieckiej. 


Moskwa, 2 grudnia. 
(Polska Agencja lelegraficzna) 

W czasie przeprowadzania ostatnio 
kontroli na terenie całego związku. so- 
wieckiego książek aprowizacyjnych, wy 
kryto, jak donosi prasa, półtora miljona 
„martwych dusz". Nadużyć tych dopt- 
szczały się niętylko poszczególne osoby, 
ale i komunistyczne zarządy domów oraz 
organizacje. _ i 


Memorjał o rozwią- 
zaniu rady miejskiej 
w Łodzi 


wręczy dziś p. wojewodzie 
deteżacja prezydjum: 
Łódź, 2 grudnia. ` 

Zgodnie z uchwałą powziętą na '9- 
statniem posiedzeniu rady miejskiej dziś 
w prezydjum rady sporządzony: został 
memorjał do władz nadzorczych z proś- 
bą .o natychmiastowe rozpisanie wybo- 
rów do rady miejskiej w: Łodzi. W me- 
morjale powołano się na ustawę z 1918 
roku, która przewiduje 3-letnią kadencję 
dla rad miejskich. 

Memoriał zostaje wręczony p. wole- 
wodzie Jaszczołtowi przez delegację 
prezydjum rady miejskiej, której prze- 
POSAY będzie prezes inż. Holcgre- 

er. pi 
Decyzja władz nadzorczych w tel 
sprawie zapadnie w bieżącym tygodniu. 
Jak się dowiadujemy, decyzja ta .nie 
zmieni zasadniczego stanowiska władz, 
zamierzających rozpisać wybory. dopig+ 
ro po uchwaleniu przez sejm rowyc 
ustaw samorządowych. ' m 


Samobóistwe 


porucznika 
© puiku lotniczego 
Lwów, 2 grudnia: 

Ubiegłej nocy w pobliżu dworca ko- 
lejowego we Lwowie wystrzałem z ré- 
wolweru w skroń, pozbawił się życia 
porucznik 6-go pułku lotniczego Jerzy 
Czechowicz. Porucznik Czechowicz, 
przydzielony do lotnictwa znajdującego 
się w tem mieście, od paru dni, był stale 
dziwnie przygnębiony. Wczoraj nie speł 
niał on iuż swych normalnych obowiaz- 
ków, przez kilka godzin włóczył się po 
mieście i następnie wykonał swój strasz 
ny zamiar. 

Przewieziony w ciężkim stanie do 
Szpitala, wkrótce wyzionął | ducha. 
Wszczęte przez żandarmerię dochodze” 
nie nie zdołało ustalić przyczyny samo- 
bójstwa. j WY 


Krwawy sirejk tramwajarzy w Chemnitz 
Wstrzymanie ruchu tramwajowego. — Starcia pomię” 
dzy strejkującymi.—Kilka osób rannych 


p Berlin 2 grudnia. 

Z Chemnitz donoszą, iż od dnia wczo 
rajszego rano zamarł w mieście ruch 
tramwajowy. Zwołani przez komani- 
stów tramwalarze zjawili się w liczbie 


800 osób na zebraniu i w jawnem gio- ; 


sowaniu postanowili natychmiast porzu 


cié pracę i przystąpić do strejku. Ze-l 
[r ZOO w EWY AC A Ary] 


brani odrzucili projekt tajnego głoso- 
wania I oddali swe głosy jawnie, przy- 
czem tylkó dwie osoby były przeciw- 
ne streikowl. Partia komunistyczna we 
zwała bezrobotnych do poparcia tram- 
wałarzy w ich akcji strejkowej, Nie- 
którzy tramwajarze usiłowali wypro- 
wadzić wagony na miasto. Wówczas 


Tragiczna śmierć 15-letnej dziewczyny 


wskutek nieostrożneżo strzału podczas manipu- 
łomania duGbeliówką 


Łódź, 2 grudnia. 


W mieszkaniu miejscowego załowe 


jednak zebrali stę komuniści, którzy wa 
gony zatrzymali, powybłiałi wszystkie 
szyby i zmusili pasażerów do opuszcze 
nia tramwaju. W trakcie tej awantury 
ZOSTALI CIĘŻKO RANNI JEDEN MA 
SZYNISTA ORAZ KILKU PASĄŻE- 


Ą , ; 
Aby uchronić tramwalarzy przed nle- 
bezpieczeństwem, dyrekcia tramwa- 
jów nakazała wszystkim kurstjącym iuż 
tramwajom wrócić do remizy, wobęc 
czego ruch tramwajowy w mieście za- 
mart całkowicie. 
Wystąpienia komunistów Stoją w 
związku z uchwałą rady miejskiej, która 
dla przeprowadzenia Sanacji budżetu 


Wczoraj w godzinach popołudnio- | go zebrało się kilku młodzieńców, mię. | tramwajów postanowiła, by tramwaja: 


wych policja otrzymała f 
tragicznym wypadku w Łagiewnikach. 
fa cien 


Oszust w mundurze kapitana 


pobierał zadaślsi na wyreobiemie 
Posad 
Rudzińska nie podejrzewałąc nie złe przybyło zaalarmowane przez gajowego 


Warszawa, 2 grudnia. 


Wczoraj aresztowano 'w Warszawie |go, wręczyła swemu protektorowi 


niebezpiecznego złodzieja mieszkanio- 
wego I oszusta Stanisława Pondera, gra 
sującego od pewnego czasu w mundi- 
rzekapitana wojsk polskich z odznaka- 
mi.„Virtuti Militari“. 

"Przed paru dniami manikurzystka 
Brońisława Rudzińska 
znajomość przed 
miasta, 
mu się, że poszukuje 


żą- 
daną sumę. 

Po otrzymaniu gotówki kapitan wię 
cej się już nie pokazał Wczoraj dziew- 
czyna przypadkowo spotkała go na ul. 
Mazowieckiej. Kapitan na jej widok 
chciał się ulotnić, Rudzińska przytrzy- 


zawarła z nim mała go jednak I zaalarmowała policję, 
gmachem komendy |Gdy „kapitana sprowadzono do urzędu 
W czasie rozmowy zwierzyła | śledczego, wyszło na jaw, iż w rzeczy» 
jakiegoś zajęcia.  wistości nie odbywał on nawst czynnej 


Kapitan obiecał jej posadę w jednem z służby, natomiast już od 10 lat „praco- 
biur wojskowych w cytadeli i jędnocześ 'wał* w fachu złodziejskim i był już wie 
ie zażądał 200 zł. oświadczając, iż u-;lokrotnie karany za najrozmiatsze prze 
zyskanie zajęcia jest połączone z pew- ; stępstwa. 

émi wydatkami. 


meldunek o dzy innemi 


17-letni Fugenjusz Kusy 1|Tze pracowali 40 godzin tygodniowa I 


Jerzy Szneider. Szneider przyniósł ze otrzymywali zniżone płacę.. Podczas 


sobą dubeltówkę. Kusy badając kon-| 


strukcję broni, w pewnej chwili nacisnąt 
cyngiel i spowodował wystrzał. Kula 
trafiła siedzącą w tej samej izbie 15- 
letnią Władysławę Sokólską. Dziew- 
czyna trafiona w okolicę serca runęła 
na podłogę, zalewając się krwią. Gdy 


i pogotowie, była już martwa. 


Zwłoki zabitej zabezpieczono na miej 
scu. Kusy i Szneider zostali narazie 
przytrzymani przez władzę. 

SUE TER D TIA TIE ORZYSZ 


zamach samobójczy 


W mieszkaniu przy ul. Głębokiej 8, 
w celu samobójczym 
gardło 27-letni Bolesław Kurzawa. Dó- 


czyna 
sytuacja materialna. 


poderźnął sobie, 


gdy związki zawodowe postanowiły 
spór między radą miejską i tramwajaą- 
rzami przeprowadzić na drodze ugodo- 
wej, komuniści wezwali tramwajarzy do 
natychmiastowego strejku. 

ETIN 


Gen. Górecki 
w Sarygü 


Obiad m ambasadzie 
polskiej 
Paryż, 2 grudnia- 
(Polska Ageńcia Telegraficzna) 

Ambasadorostwo Chłapowscy podej 
mowali' wczoraj śniadaniem ministra 
skarbu Pawła Reynand. Na przyjęciu '0+ 
becni byli również ambasador aagielski 
Tyrrell, gubernator banku państwa Mo» 
ret, gen. Górecki, wicemarszałek izby 


mownicy zawezwali doń pogotowie, któ deputowanych Castellane, prezes Jan 
're udzieli mu pomocy lekarskiej. Przy- 
rozpaczliwego kroku — ciężka. 


Mrozowski, redaktor naczelny dziennt- 
ka „L'Intransigent* Bailby i szereg im 
nych wybitnych osobistości. 
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Międzynarodowe r 


Berlin powojenny rozwija się w iś- 
cie amerykańskiem tempie. Mimo sza- 
lonego kryzysu gospodarczego, jaki 
przeżywa obecnie stolica Rzeszy nowe 
fokale i restauracje wyrastają, jak grzy. 
by, po deszczu. Zjawisko to Stanie się 
dla nas zrozumiałe, jeśli zważymy, iż 
do miasta tego przyjeżdża moc obywa» 
teli państw zagranicznych, przedstawi= 
cieli wszystkich ras i narodów. Właście 
ciele lokali berlińskich opierają swą eg- 
zystencję wyłącznie na przyjezdnych i 
w dobrze zrozumianym interesie kupiec 
kim czynią wszystkó, aby zaspokoić ich 
gusta i upodobania, 

Francuz znajdzie tu póza świetną 
francuską kuchnią i wytwornych lokali 
w zachodniej dzielnicy miasta, w city 
berlińskiem cały szereg restauracyj, jak 
mj żywcem przeniesionych z Monmar= 
te'u. 

Berliń posiada pozatem 50 lokali, ue 
rządzonych w stylu włoskim. Są to prze 
ważnie bardzo skromne lókale, urządzo 
me bez żadnego przepychu. Brudne ścia 
ny ozdobione są włoskiemi flagami, w 
niektórych wisi pórtret króla włoskie” 
go. Jedynie propagandowy plakat wło- 
skiego biura podróży daje bywaieem 
tych lokali złudzenie słonecznego potu- 
dnia. Od czasu do czasu jakiś tenor z bo 
żej łaski zanuci sentynientalnią piosciikę 
swej włoskiej ojczyzny. Kawiarnia „Vas 
tetland", pragnąc swym południowym 
gościom dostarczyć pełni wrażeń, utżą- 
dziła w swym, utrzyinany m w sip'u wio 
skim, lokalu panoranię. przedsiawisjącą 
zatokę neapolitańską i widjs za Caprio. 

Hiszpania jest reprezentowana nie- 
szczególnie. Jedyny lokal hiszpański 
„Bodega”* w kawiarni „Vaterland slà- 
bo imituje styl hiszpański i posiada wić 
le niedociągnień; brak tam przedewszy 
stkiem pięknych hiszpanek w chustkach 
z czarnej koronki o włosach spiętych 
dużym grzebieniem. Nawet kelnerzy, 
przepasani czerwoną wstęgą, nie żastąe 

„pią oryginalnych torreddorów... 

Japończycy posiadają tylko jedną 
restaurację. W szczęśliwszem położeniu 
są chlńczycy, którzy nie mogą pod tym 
względem narzekać, Otrzymują oni ná- 
rodowe potrawy, przyrządzone według 
wszelkich przepisów kuchni chińskiej, 
do stołu podawane są słynne pałeczki, 
któremi chińczycy się posługują podczas 
jedzenia. Dzielnica synów wschodżące» 
gó słońca znajduje się w okolicy dwór- 
ca śląskiego, 

Mieszkańcy Wschodu mają dó swej 
dyspozycji dwa urządzone ż przepy= 
chem lókale: „Mocca Esti“ przy Fried- 
drichstrasse i turecką kawiarnię „Vater 
land", Ż sufitu zwieszają się małe koló- 
rowe lampki olejne. Podawana jest móc 
na kawa turecka, służba składa się tam 
z arabów. Oryginalne kawiarnie tuteca 
kie znajdują się przeważnie na krańcach 
miasta, gdzie goście na podłogach, wy 
łożonych miękklemi poduszkami z dłu- 
gich fajek tureckich palą opiuth. | 

W okolicy Aleksanderplatż ztajduje 
się getto żydowskie. Z lokalów uns 
się zapach gęsiny i wina palestyńskie- 
go. Goście noszą długie czarne kaltańy. 

Najbardziej reprezentowany jest 
Broadway. Niema to, oczywiście, nic 
wspólnego z egzotyką; w lokalach tego 

A ZENERA ATC A EN CZESZE GFRENBE 
Bezogonowy Samolot 
zabezpiecza przed korkociągiem 

Na lotnisku niemieckiem Tempelhof 
pod Berlinem w tych dniach został wy- 
próbowany samolot ńiemiecki, którego 
majbardziej  charakterystyczną cechą 
jest zupełny brak ogóna, 

Stery wysókości żnajdują śię ma 
przedzie płatowca, zamiast jak dotąd w 
tyle — ma ogonie. Nowy ten typ samolo 
tów jest podobno o wiele lepszy od Sá- 
mólotów ogonowych, pozwala bowiem 
da motnentalny Start, zapewnia zupełńe 
bezpieczeństwo W stósutku dò ruchów 
powietrza 1 umierńożliwia pllotówi wpad 
mięcie w t: żw. korkociąt: i 

W czasie prób dokonywanych na 6pl 
śańym samolocie = otrzymanó nadźiyy 
arame wyakti szczególnie, jeżeli ohódźi 
h Żwrotnóść ssrqólńtu u pówietrzi. 


i W tym celu należało zabrać z sobą 
odpowiednie przyrządy. Trzeba było po 
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typu, którerni usiany jest Berlin, domi- 
nuje wygoda i higiena. Są to bary, urzą- 
dzóńe na wzór amerykański, w których 
publiczność w pośpiechu zaspakaja głód 
i pragnieńie. 

„ Wiedeń i Budapeszt mogą się rów- 
nież poszczycić całym szeregiem lokali, 
w których pielęgnowane są tradycje i o- 
byczaje tych krajów. 

Berlin posiada jesżcze 60 restauracyj 
rósyjskich od najbardziej eleganckich, 
gdzie obsługują arystokraci dawnej Ro- 
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estauracje Berlina 


przypominają kaśdemu cudzoziemcowi ojczyznę. — 
Haiwiększą frekwencją cieszą się lokale egzotyczne 


rekrutują się z byłych arystokratów | 
książąt. W każdej restauracji rosyjskiej 
przygrywa, oczywiście, orkiestra bałą- 
łajkowa. 

Jedną z najstarszych jest kawiąrnia 
szwajcarska, specjalnością tej cukierni 


są torty ponczowe, któremi przed wielu 


laty delektowali się Goete i Fontaine. 
Wreszcie godzi się wspomnieć o los 
kalach hindusów. Fanatyczni gandyści 
urządzali tam swe wiece polityczne. Lo- 
kale te były nieraz już widownią krwa- 


sii do nalpodrzędniejszych knajp w stylu | wych zajść, które musiały być tłumione 
moskiewskim, gdzie kelnerzy również przez policię berlińską. 
TEDER EAEE AK: WATA se 


"Aparat filmowy pod biegunem 


W jakich warunkach dokongwano 
zajęć z wyprawy Burda 


„Gdy firma Paramount postanowiła 
sfilmówać wyprawę antarktyczną Byr- 
da, zdawano sobie doskonale sprawę z 
tegó, że podczas pracy pód Biegun 
wyłonią się nieprzewidziane dotąd trud 
ności, Dlatego też odpowiedzialną tę 
pracę powierzóno dwu najlepszym op- 
ratorom Tygodników Paramountu, Joe 
Ruckerowi i Wiilardowi Van der Weer: 
Dokonali oni faktycznie rzeczy, godnych 
podziwu. Wiedziano, że naświetloną taś- 
mę trzeba będzie natychmiast wywoły- 
wać, aby się przekonać, czy odmienne 
warunki atmosferyczne nie zniszczyły, 
lub też zmieniły zdjęcia. 


myśleć o ciemni dð wywoływania nega- 
tywów, Mycie: utrwalanie i suszenie 
musiało być również 
miejscu, Zanim zdołano sobie zdać spra 
wę z tógo, gdzie umieści się wszelkie 
przyrządy, zbudowano wielki bęben dô 
$uszenia taśmy. 

Lodowata temperatura antarktyku 
utrudniała szalenie filmowanie, Opera- 
tórzy zmuszeni byli wygrzebywać jās- 


kinie w śniegu, aby móc pracować, Woj 
de do wywoływania, utrwalenia | kąnajtym zdo 


dókonywańie na, 


Weer pracowali w zupełnej ciemni, pó 


nieważ zastosowanie czerwonćgo ŚWia* | jj 


tła była wykluczone, podłoga, ściany I 
sufit improwizowanej ciemni były z lo- 
du, wentylacja zaś przedstawiała bar“ 
dzo wiele do życzenia. 

Przy zdięciach dokonanych podćzas 
przelotu nad bierunem pracowali opera 


krótkie paski, by móc z łatwością umie= 
szózać je na bębnie. Każdy zabieg nie 
mógł trwać dłużej niż to zgóry Skalku- 
lowano. ponieważ otaczające ciemności 
zmuszały dó absoletrtej mechanizacji. 
Lodowate zimno mokrego materjału, 
osady wytwarzające się na skutek zuży 


łych chemikaljj na ścianach Śnieżnej 


klimatu, nie odmówimy im swego podzi 


chaty -= wszystko to wymagało dopraw 
dy nadludzkich wysłków, by móc dö- 
kónać zamierzonego dzieła. 

Jeżeli uprzytómnimy soble, że Ruc= 
ker i Van der Weer, poza bezprzykład- 
nemi trudaośćiami, zwiążanemi z ich 
czynnościami, musieli również walczyć I 
z przykrościami | niebszpieczeństwóm. 
wit. Wio "poświęceniu t znakofni- 

nościom fachowym, udało się 


nia musieli zdobywać sami, topiąc śnieg stworzyć film, będący wspaniałym do- 


w małych kociołkaci. 


mem było zabezpieczenie wody w ciem, czyńów 
ni od zamrożenia. Rucker i Van derl 


Zatrute czekoladki 


Dalszym proble | kumentem jednego z bohaterskich wy- 


ostatnich CZASÓW. 


w | przesyłce 


spowodował" śmniesć popularnego 
Gżlicnneńwapgbż 


Ww = dniach w miejscowości Rosta 
ka w Ś ht zmarł wśród objawów za- 
trucia właściciel jednego z tamtejszych 
hoteli, niejaki Dawid Gitterman. 

Otrzymał on krytycznego dnia wraż 
z południową pocztą jaltieś pudełeczko 
które mu dosypialnego pokoji przyniósł 
jeden z jego służących. 

Gdy nie zjawił się on w godzinie ð- 
biadowej do stołu, służący udał się po 
niego do sypialni i tam zastał go rzerzą- 
cego w agonji na łóżku, a 

Do pozbawionego przytomności Git. 
tieges został natychmiast zawezwańy 
lekarz, który stwierdził jakieś śmiertel- 
ne zatrucie. 

Gitterman posiadacz wielu hoteli w 
Słowacjł, był znanym w kołach. żydów- 
skich filantropem i  wylkluczone jest 


Francja obchodzi obecnie 400-5ttną 
rocznicę urodzin Jean Nicot'a, dyplomia* 


ty i uczonego który pierwszy żapoznał królowej-matce, 
ldónósżąć , ż6 
W związku z jubileuszem krąży Obeć  dóbre na wsze 


Europe ż tytoniem. 


nie wiele dykteryjek, żadna jednakże 
nie opowiada, w jaki sposób pierwsza 
PACZKA 
iNicot przebywał z ramiieni 
Gdskiego, Franciszka II w r. 1 


v 


wszelkie podejrzenie w kierunku popeł. | kryminaln 


Sierwsty tutoń w turopie 


użyty byt dla celów leczniczych 


| 


| 


1 


tytómiu dostała się do Europy. | Lótaryńskiego, by naprzód 
a króla iran- |lej złóła wypróbował. Ten, jakkolwie 
560 na ze strachem. żielę wypróbował I iegó tó 


ldwórze króla Sebastiana Portugalskie: | 


lso gdzie mü pewień kiipiec w 
wdziesżności ża WYŚWIAdCZOWĄ PrZY 
ge kiisrował paczke Jisel tytoniowych. 


ię przezeń samobójstwa. 

Policyjne śledztwo przeprowadzone 
w tej tajemniczej sprawie wykryło prze- 
dewszystkiem w sypialni zmarłego owo 
nadesłane przez pocztę pudełko, w któ. 
rem znajdowały się czekoladki, Słody- 
cze te poddane analizie wykazały za. 
wartość arszeniku, a sekcja zwłok jako 
PrzYSZYBA śmierci ustaliła również zatru 
cłe. 

Dotychczas nie udało się nie tylko 
wyświetlić zbrodniczego nadawcy tej 
przesyłki, ale i odcylrować pocztowego ' 
stempla na owej paczce. Jedyną pewrt, 
rzeczą jest, że nie nadesłana ona została 
z zadranicy, lecz z Czechosłowacji. 

Dla wyświetlenia tej zagadkowej 

rawy przyjechało z Pragi czeskiej do 
ostaki ah specjalnych urzędników 


torzy przez osiemnaście godzin beż 
przerwy. Materjał należało krajać ra 


Jako wierńy poddany i giętki dwos 
rak wysłał Nicot natychmiast cenny dar 
Katarzynie de Medici, 
ost tô ziele z Ametykt! 
kie dólegliwości, Katarzy 
Ma odniosła sie jeddak ż nieminóścią dð 
ótrzymanego daru | uprósiła kardynała 
Tornare | 


właśnie rapórtowi zawdzięczać należy 


dówód zu jako śródek leczniczy w póstać! wy* 
słu 28 tytoń został przyjety przóz dwór. ata | 


wati. 
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KA Nr, 834 


Arystokratka 
rosyjska 
procesuje się 


ò żwroź zagrabionych przez 
bolszewików kosztowności 


Do sądów paryskich zwracają się czę 
sto emigranci rosyjscy, zamieszkali w 
Paryżu, w sprawach, których genezy 
szukać należy w stosunkach, jakie się 
wytworzyły na skutek przewrotu jol- 
szewickiego. 

"Ciekawy próces wytoczyła obecnie 
księżna Szczórbatowa, ż domu hrabina 
Stroganowa, pochodząca z najbardziej 
znakómitegó rodu dawnej Rosji. 

Przed kilku laty księżna Szczerbato- 
wa dowiedziała się iż w pos/adaniu pani 
Sa córki petersburskiego antykwarju- 
sza, znajduje się niezwykle cenny ser- 
wis, póchodzący zé słynnej kolekcji rö- 
dziny Śtroganowych. Serwis ten został 
przez nią nabyty w 1927 roku za uonę 
56400 finiandzkich marek u pewnego an 
tykwarjusza helsmeforskiego, którego 
specjalnością był handel kosztownościa 
mi, zazrabiońemi przez władze sowieć- 

e t Ys 


Księżna Szczerbatówa w wytoczó- 
nem powództwie twierdzi, iż, jako ostat. 
ni potomek histórycznego rodu Stroga- 
nówych, jedynie ona posiada prawo wy 
łącznej własności tego serwisu. Powód- 
ka powołuje silẹ przytem na stare prà- 
wò rosyjskie, wydane za panowania A= 
leksandra I, na mocy którego jest ora 
spadkobierczynią całego tnajątku, pozo- 
stalego po Stroganowych. 

Pełnomocnik pozwanego wysuwa 
cały szereg kóntr-arzumentów, mi. sdży 
innemt powołuje się na tę okoliczność, 
iż na skutek upłynięcia 3-letniego termi- 
nu nastąpiło przedawnienie prawa włas- 
ności. Pozatem twierdzi on, iż zastosó- 
wanie w danej sprawie ma nie stary ko- 
deks rosyjski, lecz prawo francuskie. 

Śprawa ta, której wyrok posłuży za ` 
precedens dla szeregu analogicznych 
procesów, wywołała wśród emigracji 
rosyjskiej wielką sensację. 


ITrzy razy ożenił się 


z. włastą żoną 


W Chicago mieszka poeta Leslie 
Spaulling, który obetnie wstąpił poraz 
trzeci w związki małżeńskie z śwoją 
własną żoną, Gdy małżonkowie pó po~ 
wtórnej próbie rozłączyli się poraz trze 
ch, byli pewni, że to już na zawsze, Tym 
czasem pewnego dnia pani Spaulding t- 
dała się na nabożeństwo do kościoła św. 
Stefana w Chicago. Podczas nabożeń- 
stwa zwrócił jej uwagę wiersz wypisa- 
ny na ścianie, który ją bardzo zachwy= 
cit. Wychodząc z śwłątyni pytała koś- 
clelnego: — Czyj wiersz wypisany jest 
tam na ścianie? — To posty Leslie 
Spauldinga, 

Niewiele myśląc, p. Spaulding pobleg 
ła do ex-męża, by wyrażić mu podziw 
dla jego talentu Wynik tej wizyty był 
taki. że parę dni poterń w tymże koście- 
le św. Stefana błogosławionó póraz trze 
či związek małżeński państwa Spaul- 


ding, d 


Garsonki x konieczności 


Prasa sówiecka podaje. że komisarz 
sprawiedliwości Janson na zjeździe pros 
kuratorów zakomunikował, iż na Uralu 

Arta partja kótnunistyczna zrożu- 
miała dyrektywy centrall w sprawie zbli 
żania ludnośćł do cywilizacji w dość za- 
bawny SpÓSÓb, 

Mianowicie uakazsła góćncralns po- 
strzyżyny wszystkich kobiet (bez wzęlę 
di ma wiek). Włosy ostrzyżonych ko- 
biet zebrańe jako surowiec | wraz z włó 
sieniem kóńskim  przesłakho do cóntrali 
surówca w Moskwie. 

Stosując się też rozkazów centrali. 
komisarze okresowi wtvdali tozporżą= 
dzenie mieijscowymm  skladnicón. bi 
wbrowadźity przymusową sprzedaż mý 
uł8; 
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owe ograniczenia emigracyjne 


Emigranci, posiadający wszelkie wymagane dokumeniy, 
będą otrzymywali specialne zawiadomienia 


Z 


konsulatu ameryfk. o przyznaniu im miz 


Jak wiadomo, w związku z olbrzy- sposób zarezerwować sobie miejsce w szyć otrzymanie wizy, jednakże ich „po 


mim wzrostem bezrobocia w Stanach kolejności otrzymania wizy w zat rza 
s nie wyszło. 


Zjednoczonych, wprowadzone zastały 


nowe ograniczenia dla emigrantów. | 


Obecnie prawo wiazdu otrzymują tyl- 
ko ci z pośród emigrantów, którzy 
prócz dotychczas wymaganych doku- 
mentów i zaświadczeń, posiadają bądź 
znaczniejsze fundusze, bądź też zamioż- 
niejszych krewnych w Ameryce, obo- 
wiązujących. się ich tam utrzymywać, 
w razie gdyby nie otrzymali żadnego 
zajęcia. 

Powyższe zarządzenie władz amery 
kańsk ch. uniemożliwiło wyłazd lwiej 
części bezrobotnych, pragnących szu- 
kać szczęścia za oceanem. Ci bowiem, 
którzy decydują się opuścić własny 
kraj, mimo niezbyt pomyślnie brzmią- 
cych informacji o obecnem życiu ame- 
rykańskiem, tylko w nielicznych wy- 
padkach mogą się wykazać jakiemiś po- 
wąażniejszemi funduszami, | przeważnie 
nie mają w- Ameryce żadnych, bogat- 
szyeh opiekunów. 

„ Ilość emigrantów polskich, odpowia- 
dająca wszelkim przez konsulat amery- 
kański postawionym warunkom, spadła 
do minimum, 

Obecnie okazuje się, iż nawet ci 
szczęśliwcy, którzy powinny byli na- 
tychmiast uzyskać prawo wiazdu, napo- 
tykają na nowe trudności. 


(szek, kilkakrotnie 


szym okresie czasu. 

"Emigranci, którzy odesłali powyższe 
zawiadomienia, winni czekać na dalsze 
wiadomości z konsulatu. Przyjazd ich 
do Warszawy jest zgoła zbędny i abso- 


lutnie nie przyśpieszy ich sprawy. Emi-. 


granci, zwrącający się osobiście do kon 
sulaiu, narażają się tylko na niepotrzeb- 


„ne wydatki. . 


W Warszawie uwijają się wpraw- 
dzie jacyś kombinatorzy, którzy twier- 
dzą, iż za pewną sumę mogą przyśpie- 


nikomu jeszcze na dobrę 
„Pośrednicy“ ci, żerujący 
na ciemnocie i naiwności mas, oszukują 


swych klijentów w najhaniebniejszy spo, 


sób. Zdarzają się częsta wypadki, 
kraduą im dokumenty i pieniądze, 
stawiając swe ofiary w rozpaczliwej sy 


tuacji. 


dzieło, 


pozo- | 


SENSACJA: 


Niniejszem podajemy do wiadomości P. T. Pi- 
bliczności, że wkrótce 


wyświetlać będziemy 
słynne, głośne na cały świat dźwiękowe arcy= 
cud najnowszej techniki stanowiący 
epokę nietylko w kinematografii, ale i w dzie- 
jach kultury duchowej naszego wieku, film 
dźwiękowy 


BIALE CENE 


Pieerwszy prawdziwy film dźwiękowy, który 
oddaje wszystkie dźwięki i głosy i szmery J 
śpiewy ćzzotycznych Wysp na Polinezji. Coś. 
czego się jeszcze mie widziało! Na tle najbar- 
dziej egzotycznego zakątka ziemi rozgrywa 
się dramat miłości i dramat społeczny, Nał- 
bardziej głęboki, piękny i wstrząsający film 


Emigrantom nie wolno więc korzy | naszych czasów. 


stąć z usług żadnych macherów. Jeśli 
chcą uzyskać wizy, winni tylko stoso- 
wać się do zarządzeń, wydawanych 
przez konsulat. 


DYREKCJA 


Dw piowego Grand- (ima 


wyłudził pieniądze od 17-letniego „gwiazde a” | 
Sprytny oszustwrazzeswym wspólnikiem dostał się do więz.enia 


Łódź, 2 grudnia. 
Herman Waltenberg, 
karany  więzłeniem 
za oszustwa i szantaże, od paru miesię- 
cy nie „zarobil“ ani grosza: 


Nie mógł bowiem znaleźć żadnej no wił się również w cukierence 


wej ofiary. 


Któregoś dnia wskazano mu 17-let- {ny pomocnik, Jan Kowien 


Przyjdź 


wadzę i dyrektora. 
Nazajutrz Henryk ię punk 
tualnie. W kilkanaście minut później zja 


berg, któremu towarzyszvi jego zaufa- 
iko. władający 


niego Henryka T., syna zamożnego kup dość dobrze językiem niemieckim. 
c 


a. — Ten chłopiec — powiedziano mi | 


Waltengerg przedstawi! s0 lenryko 


Do konsulatu warszawskiego dzień — to kopalnia złota. Ma zawsze dużo wj, jako berlińskiego fiumow:a. 


w dzień przyjeżdżają z prowincji emi- 


granci i przewaźnię wracają z mezem. | 
Chodzi bowiem o to, iż konsulat a- 


merykański wydaje obscnie bardz» ma- 


łą ilość wiz, to. też ci, którym ovz przy», 
pie gh którym ol; POZY „„Z.Henrykiem zapoznał się. w jednej 


sługują, będą otrzymywali wizy na 
wiazd do Stanów Ziednoczonych.w 


-pewnej kolejności, w dość znacznych od 


stępach czasu, i 

Aby starających się o wizy i posia- 
dających wszelkie wymagane dokumen 
ty i zaświadczenia, uchronić przed kosz- 
townemi i zgoła niepotrzebnemi przy- 
jazdami do stólicy, konsulat amerykań- 
ski rozesłał emigrantom t. zw. zawia- 
domiienia. 

W zawiadomiemiach tych konsulat 
informuje emigrantów, iż będą musieli 


czekać pewien okres na otrzymanie wi- :! 


zy i jednocześnie żąda jeszcze pewnych 


pieniędzy, bo kradnie ojcu co się tylk 

da, jest głupi, jak but È chce koniecznie 
zostać aktorem filmowym. 

. Waltenberg podziękował swemu in- 
formatorowi i wziął siędo roboty. 


z pomniejszych cukierenek. Poszedł do 
Nena skłonił. się mu nisko i oświad- 
czył: 


— Słyszałem, że pan ma duże zdol- 
ności filmowe. W Łodzi bawi obecnie za 


stęnca dyrektora wytwórni berlińskiej | 


„Ufa“. Mógłbym zo panu przedstawić. 


i gwiazdorów. 


Henrykowi zabłysły oczy: 3 
Ależ b 


ędę panu bardzo wdzięcz- 
ny — odparł. — Zwracałem się już do 


Dyrektor obejrzał miudzieńca 
stóp do głów, spytał go. czy umie Śpie- 


wać, a gdy otrzymał twierdzącą odpo- 


więdź, rzekł: 
— Tak, pan ma bardzekcrzystne wa 


runkizewnętrzyte. Mam“ wrażenie,że 


pan może wypłynąć, Początkowo - nię 
mogę panu zapewnić większeg) Hono: 
rarium, ale z czasem oczywiście może 
pan liczyć na grube pieniądze 
„Dyrektor, odbył z Henrykiem pięć 
konferencji. W czasie ostatniej z nich 


„Dyrektor szuka właśnie nowych gwiazd zażądał od młodzieńca 200 zł, na załat- 


wienie jego spraw paszportowy -h. Ko- 
wierko wytłumaczył mu, iż staranie się 
o dokument legalną drogą trwałobv 


„zbyt długo, wobec czego postanowił sko 


wielu osób z polskiego świata filmowe- rzystać z usług jakiegoś macnera. 


go, które jednocześnie orzekly, że po: 
siadam duże zdolności. Obiecano mi 


wyjaśnień tyczących się celu wyjazdu nawet angazement, ale wolałbym ).7y- 


i stosunków rodzinnych kandydata. 


powrotem konsulatowi, oczywiście z po 


daniem wymaganych danych, aby w ten'bić — zapewnił 
EST WARD S 


„Ed die 


wiście dostać się do berlińskie 
Zawiadomienie to należy wysłać z twórni. ać się do beriifskies 


wy- 


— Mam wrażenie, że to da się zro- 
go 


inkasenta bankowe 


z mod Kodzi odzys- 
235 złońsyciha 


P. Szulim Chaskiei Karo. zamożny pieniądze przywłaszczył sobie inkasent | 


kupiec zbożowy, zamieszkały we ws! bankowy, Edward Tkaczyk. 


Ląd, powiatu słupezciego (wsl. łódzkie) | 


przed kilku dniami ctrzymał z banku 
handlowo - przemysłowego w Warsza: 
wie list pieniężny: Miał sie w nim znaj 
dować trzy tysiące dwieście siejemdzie 
siąt pięć zł. Gdy jednak otworzył koper 
tę, znalazł w niej zamiast banknotów... 
skrawki papieru, 

P. Karo zdecydował się natychmiast 
wyruszyć do Warszawy, by stwierdzić, 
co się stało z jego pieniędzmi. Znalazł- 
szy się w stolicy, udał się natychmiast 
do banku i zameldował à wszystkiem 
dyrektorowi. 


Wdrożona śledztwo. Stwierdzono, 
że pieczęcie lakowe na kopercie nie bv- 
ły uszkodzone. Dyrekcja banku doszła 
więc do wniosku, że kradzieży dopuścił 
się któryś z pracowników: v 


Ponieważ sprawcy nie udało się wy 
kryć, dyrektor zwrócił się do vrzędu 
śledczego, podając wyniki osobiście 
przeprawadzorszo dochodzenia, 

Policja szybko doszła do wniosku, iż 


z =" 


Tkaczyk, ekspedjując list na poczcie, 


wyjął z koperty banknoty, włożył na KB 
ich miejsce papierki, następnie list za- KA 


lakował i przyłożył autentyczne piecząt 
ki bankowe, korzystając ze skradzio- 
nych w tej instytucji pieczęci. 
Przyparty do muru, przyznał się do 
całej kombinacji, 


Resztę zdążył już wydać, W ciągu 
kilku dni włóczył się po nocnych resta- 


mülki z półświatka. _ 
W najbliższych dniach Tkaczyk miał 


pot, by szukać szczęścia w kasynie. 
Policja udaremniła te zamiary, 


Waltenberg. — 


— 


W czasie rewizjł osobistej znalezio= |I 
no przy nim dwa tysiące trzysta zlo- |% 
tych. 


uracjach, płacąc słone rachunki za da- | B8 


zamiar zupełnie zrezygnować ze swej 
dotychczasowej posady I udać się do So 


Jednocześnie również kazał on Hen- 
rykowi przygotować kilkadziesiąt zła- 
tych na opłacenie fotografa, który miał 


— Dźwiękowe — 
y | apm Z EE Tr E 


Dziś 1 dni nastepnych 


Pierwszy raz w Łodzi. Pierwszy Tor 
yiski fim śpiewno « dźwiękowy reż. 
genjalnego Stryżęwskiego 


T 51 K 

H W rolach głównych: OLGA CZECHO 6 
3 XA, HANS SCHLETTOW. Dramat f 
osnuty na tle stynnego romansu i pies- 
ni ludowej ĝi 5 

HAJDA TRÓJKA ŚNIEG PUSZYSTY.. 
Wielki i piękny sentyment w pieśni 
KG miłości i życiu ludu rosylskiczo na 
vezkresnych stepach rosyjskich, Muzy 
ka, Śpiewy, Tańce. — Cony miejsz po 
ułarne. Początek o godz. 4 p3 pot. w B 
niedziele i święta o g 12.30 [R 


zp SW PSE” 


j soboty, 


3275 zotych i wrócił uspokojony do 
domu. 
Władze przypuszczają, iż ma on na 


Tkaczyk został osadzony w więzie- |sumien:u i inne oszukańcze kombinacje 
Ar 


bankowe i prowadzą w tej sprawie śledz 


P. Karo otrzymał w banku swoje 'two. 


pan jutro o szóstej po południu ' 
niebieski pta- do tej cukierenki, O ile mi się vda, spro 


stawi? się punk=  rowi* 275 zł. 


miesięcy więzienia. 


- Piotrków Trybunalski 


go zdjąć w dwudziestu pieciu elektow- 
nych pozach. 
Nazajutrz Henryk wręczył „dyrekto 


Od tego dnia więcej już gò nie wi- 


Watten- | dział. 


Gdy po daremniych poszitkiwańiach 
wręszcie ustalił, iż miał do czynienia z 
oszustami, nie zwrócił się do policii, 
gdyż bał się, iż rodzice dowiedzą się o 


każ: planach. 
od i 


Państwo T. dowiedzieli się jakąś in- 
ną drogą o całej aferze. Gdy przynarli 
synalka do muru, przyznał się do wszy 
stkiego. 

Pan T: złożył władzom odpowiedni 
meldunek, W wyniku przeprowadzone 
go dochodzenia Waltenberga I Kowisn- 
kę aresztowano. 

"Na sprawie nie pryznali sie owi do 
winy i twierdzili, ża Henryk poprostu 
pożyczał im pieniądze. 

Sąd skazał obu.aferzystów po osiem 


[Telefonem od własnego korespondenta). 

=> 

OBCHÓD UROCZYSTOŚCI POWSTANIA 

LISTOPADOWEGO, 

Słaraniem Koła związku oficerów rezerwy 
obchód uroczystości powstania „listopadowego 
wypadł w Piotrkowie imponująco. Już w sobo- 
tę wszystkie domy i balkony zostały udekoTv- 


wane chorągwiami i embiematami państwowymi 


ło godz. 4-ej po południu heinał z wieży ciś- 
niej zawiadomił o rozpoczęciu uroczystości. W 
sobotę wieczorem odbyła się akademia w sali 
im. Kilińskiego, zaś w kinach odbywały się oko 
licznościawe przemówienia, 

W niedzielę o godz. 9-ci rano odprawiona 
została w kościele Farnym uroczysta mszą w 
obecności przedstawicieli władz państwowych, 
samorządowych, komunalnych. wojska oraz Or- 
ganizacii społecznych. W południe odbyły się 
zawody strzeleckie z broni małokalibrowej Ta 
strzelnicy Przysposobienia wojskowego. “Byty 
to pierwsze zawody w nowei strzelnicy, która 
została przed kilkoma dniami wykończona. Aka 
demię zakończono uroczyście. Gmachy państwo 
we | komunalne były wieczorem  iluminowane 
kołorowemi lampionami, 


KURS DLA INSPEKTORÓW SAMORZA- 
` DOWYCH. 


W sali seimiku powiatowego w Piotrkowie 
odbywał się przez dwą dni kurs dła inspekto- 
rów samorzadu powiatowego w sprawie Kas 
gminnych pożyczkowo - oszczędnościowych. W 
kursie uczestniczyli inspęktorowie samorządu © 
województw: łódzkiczo, warszawskiego i kielęc- 
kiego. Wykłady mieli przedstawiciele państwo- 
wego banku rolnego pp. Ludkiewicz, Długo 
kecki, Lowicki, Busza i inni. Uczestnicy kursu 


zwiedzili z p. starostą Krzemiński wzorow 


d prowadzoną żeńską szkołę rolniczą w Witowie 


pod Piotrkowem. 


REUERTUAR KINOTEATRU „NOWOŚCI”. 

„„Ulica potępionych dusz z Pola. Negri w 
głównej roli, — Na scenie rewia z Stanisławem 
Wolińśkim na czele. 


(9090000900003030390000903000508 


Obiady za 


z ekstraktów zunnych 


nPROSPERITE% 


Ą 30 gr. 


Jo nabycia w sklepach kolonialnych. 


„Popa Sp. 1 0. 0. risio 
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| Moje MAJA 


Więc, naprzykład... 


Przed pomnikiem Jerzego Waszyngtona w 
New-Yorku zatrzymuje się obcy turysta I słucha 
wyjaśnień przewodnika: 

— Był to człowiek godny podziwu i szacun- 
ku, Kłamstwo nigdy nie przeszło przez jego 
usta, z 

— W takim razie — odparł słuchający — 
musiał on, jak każdy porządny amerykanin, mô- 
wić przez nos? j 


Cała rodzina Konów z biciem serca oczeku- 
je przybycia najstarszego syna, Moryca, który 
zdaje egzamin maturalny, Wreszcie najstarsza 
latorośl Konów wraca z egzaminów, 

— No, co słychać, Moryc? — pyta ojciec 
z trwogą. 

— Najgłówniesze jest to, odpowiada Mo- 
ryc — że wszyscy dzięki Bogu żyjemy i jesteś- 
my zdrowi, 


x 

Agent Wenziman po wielu trudach zdołał 
wpakować pewnej firmie większą partję cygar. 
Jest uszczęśliwiony i chcąc okazać swoją 
wdzięczność  ołlaruje szefowi setkę „luksuso- 
wych*. Ale szef nie chce przyjąć podarunku, 

— Nie mogę wziąć za darmo — broni się — 
Pod żadnym warunkiem! 

— A więc dobrze — zgadza się agent 


skoro pan koniecznie chce płacić, policzę panu narodowe biuro pracy w Genewie doo j 


za tę setkę złotówkę, 
Szef odparł na to: 


— Pan tak nalega, panie Wenziman, że nie |. 


chcąc robić panu przykrości, wezmę po tej ce- 
nie dwie setki. i 
x% f 
Niejednokrotnie pisaliśmy już na tem miej- 
scu o przysłowiowem skąpstwie szkotów, Dziś 
mamy do zanotowania następujący wypadek, 
Pewien szkot otrzymał zaproszenie na ban- 
kiet z adnotacją, że wejście jest „gratisowe, 


Szkot nie rozumiał, co znaczy to słowo i oba- | 


wiając się, że będzie go te kosztowało, nie po- 
szedł wcale, 


Nazajutrz znaleziono go nieżywego. Przed 


nim leżał słownik otwariy na stronicy, na której | 


pierwsze słowo brzmiało „gratis“ 
| pozer ZA, 


KAaTrueceK 


e 


TEATR MIEJSKI, 


Dziś, wtorek i dni, następnych komedia R; 


Ostereichera „Konto X". 

W pelnym toku pod reżyseria E Żytnickiego 
próby jednej z najciekawszych sztuk reperłua- 
ru zagranicznego komedii Antoine'a „Ubóstwia- 
na rieprzyjaciółka* (Chere -L'Ennenie). 


TEATR KAMERALNY, 


Dziś, wtorek, środa t czwartek trzy ostatnie 
nowtórzenia cieszacej się zasłużonem powodze- 
mem wyborhej sztuki Verneila „Pan Lamber- 
thier“ z Horecka i Żytnickim. Ceny najniższe. 

W piatek premiera iednej z nailepszych ko- 
medii Włodzimierza Perzyńskiezo „Lekkcmyśl- 
na siostra" w reżyserii Józefa Leśniewskiego. 


TEATR POPULARNY, 


Dziś, wtorek I dni następnych bawić będzie 
publiczność komedja polska J. Rączkowskiego 
„Nad polskiem morzem“. Ceny zniżone, - 


KIERMASZ POLSKIEGO CZERWONEGO 
KRZYŻA MŁODZIEŻY. 


Wkrótce, bo już tylko za tydzień, dnia 6, 7 
i 8 grudnia odbędzie się doroczny tradycyjny 
Kiermasz Polskiego Czerwonego Krzyża Mło- 
dzieży w Domu Ludowym, Przejazd 34. 

Dochód z imprezy przeznaczony jest na rzecz 
budowy Sanatorium Pol. Czerw. Krzyża dla 
młodzieży szkolnej w kolonii PCK. Niułkowo. 

Sam cel tak doniosłego znaczenia niewatpli- 
wie zachęci miejscowe społeczeństwo do popat- 
cia tej sympatycznej imprezy, na której obok 
tanich zakupów gwiazdkowych będziemy mogli 
przyjemnie czas spędzić przy muzyce i ińnych 
miłych atrakciach. 


TEATR SEWII 


„Dobry Wieczór“ 
Kopernika 18. telefon 184-66., 


Dziś i dni następnych 


Th Teha Liei 


Dojazd tramwa'ami 5, 6,8 . 9, 16 
Początek przedstawień 8 i 10 wiecz.. 
W soboty niedziele i święta 6, 8, 1). 


miłości *).DENIS KING (naipopularniej 
szy artysta żę RC LILLIAN 


Początek 4, 6. 8 i 10.15 wiecz. W 
soboty, niedziele i święta o g l2-ej 
ostatni senas o godzinie 10.15 wiecz. 


DZIŚ I DNI NASTEPNYCH! 
Czarujący boga twem wystawy film 
Oluru wy É p. 
Przepiękny romans śpiewno - muzy- 
czny. W roli głównej: JEANETTE 
MAC DONALD (znana z „Parady 
Nadprogram: Bitwa o Warszawę 


i-szy Dźwiękowy Kino-Teatr w Łoazi 


Dziś i dni następnych? 
Król Tenorów 


j kusząca 


Brygida Helm 


w arcydziele dżwiękowem 


PB r i} . . 1 

Neapol, ŚpiŻWSJĄCE mias O 
Film ten w żadnem innem kinie Łodzi 
| demonstrowany nie będzie. 


Początek seansów o godz: 6, Bi10., — 
Przedsprzedaż biletów w kasie kinoteatru 
-od godz, 12 do Ż-ei. —. Passe-parout 
prócz urzędowych i prasowych nieważne 


164 tysiące osób 


szuka w Polsce posad 


Bezrobocie, jedna z  najstraszniej- 
szych plag powojennych, daje się dotkli 
|wie we znaki nietylko w Polsce. Na ca- 
łym świecie przejawia się w ostatnich 
czasach kryżys gospodarczy, a w związ 
‘ku z nim wzrasta bezrobocie. Między- 


nało obliczeń, dotyczących stanu bezro- 
bocia w różnych krajach. 


ńych do końca sierpnia b. r. najwięcej 
bezrobotnych, bo około cześć milionów 
posiadają Stany Ziednoczone. Drugie 
miejsce zajmuje Anglja, gdzie ilość bez- 
robotnych wynosi przeszło dwa miljory 
osób. N'emcy mają również około dwuch 
| miljonów bezrobotnych, Austria 156 ty- 
sięcy; Włochy 400 tysięcy i t. d. 
W Polsce według. danych z drugiej 
połowy * października * ilość! "bezrobot- 
„ych wynosiłą Eg O 


" 164 tysiące osób. ` 


robocia w naszym kraju przedstawia się 
następująco: 


Według tych obliczeń, doprowadzo=. 


Pod względem terytorialnym stan bez- | 


wiec z 12 tysiącymi bezrobotnych, a do- 
piero trzecie mejsce zajmuje Warsza- 


wa, posiadająca 11 tysięcy bezrobot- 
nych. 

Według branż najpoważniejszą gru- 
pę stanowią 


robotnicy niewykwalifikowani, 
gdyż około 49 proc. ogółu, pracownicy 
umysłowi 11 proc., robotnicy przemysłu 
włókienniczego 11 proc., 
służba domowa i robotnicy komunikacji 

x okoto dwuch procent. 

Z liczby bezrobotnych kobiety stanc 
wią około 24 proc. 
„ -Ta olbrzymia armia bezrobotnych 
stwarza przedewszystkiem- wielką po- 
daż na rynku pracy i siłą rzeczy przy= 
czynia się do zmyiejszenia zarobkowa- 
nia kilku tysiącom robotn ków. W Anglii 


przedłużono czas nauki w szkołach po- 


wszechnych o jeden rok, przyczem o; 

słatnie dwanaście miesiścy - ` ` 

poświęcono nauczaniu odpowiedniego 
rzemiosła. 

W Polsce również wysunięto kilka 

projektów, zmierzających do walki z bez 


najwięcej bezrobotnych ma Łódź — oko- robociem, lecz dotychczas żaden z tych 


ło 26 tysięcy, ` "MY 


projektów nie dał jeszcze konkretnych 


“Jna drugiem miejscu znajduje się Sosno- , wyników. 


- Malio ? Tu radjo’... 


ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ „POL- 
SKIEGO RADJA". 


Wtorek, dnia 2 grudnia 1930 roku. 


11.58—12.05 — Sygnał czasu z Warszawy 1 
keina} z Wieży Marjackiej w Krakowie. 12.05— 
12.50 — Transmisja poświęcona fabryki Philipsa 
w Warszawie. 12.50—13.25 — Muzyka z płyt 
zramof. Gramofon i płyty z f. A. Klingbeil, Łódź 
Piotrkowska 160. 13.25—13.30 — Odczytanie 
programu dziennego i repertuar teatrów i kin. 
13.50—15.35 — Przerwa. 15.35—15.50 — „Chwil- 
ka lotnicza“ (kobiety w lotnictwie) — wygl: 
red. K. Trzcińska - Kosterbina (tr. z W-wy). 
15.50—16.15 — Odczyt rządowy. 16.15—17.15 — 
Muzyka z płyt gramof. z W-wy. 17.15—17.40 — 
„Wileńsko - nowogrodzka skarbnica zabytków 
wyzł. SŁ Lorenz (tr, z Wilna). 17,45—18.45 — 
Popularny koncert symfoniczny w wykonaniu 
Ork. Pilnm. Warsz. pod dyr. Józefa QOzimiń- 
skiego. 18.45—19.10 — Rozmaitości. 
Komunikat izby Przem.-Hondl. w Łodzi, odczy= 
tanie programu na dzień następny. 19.25—19.35 
Muzyka z płyt gramofonowych z Warszawy. 
19:50 — Transmisja opery. Po transmisji komm- 
| nikaty: meteorol. polic., sport. oraz retransmisia 

ze stacji zagranicznych. 


ŚRODA, dnia 3-go zrudnła 1930 r. 


Godz. 11 58—12,05;: Sygnał czasu z War- 
szawy i hejnał z Wieży Mariackiej w Krakowie, 
12.05—1315: Muzyka z płyt E dsiątdeniż 
Gramofon i płyty z firmy A, Klingbeil, Łódź, 
Piotrkowska Nr, 160. 13.15—13.20: Odczytanie 
programu dziennego i repertuar teatrów I kin, 
13.20—15.85 Przerwa. 15.35—15.50 Kwadrans har 
15.50—16.10 Radjokronika — koresp, bież 


PROGRAM 


e, — wygłosi p. J. 


, kat Izby 'Przem. andl.. w Łodzi, program na 
dzień. następny.  19.25—19.35 Muzyka z płyt 


scztowieka szczęśliwezo* — wygl 


w, 4 


Dziennik Radiowy z W-wy. 19.50—20.00 Muzy- 
ka z płyt gramofonowych z W-wy. 20.00—20.15 
„Ksiądz Ściegienny** (z dziejów spisku w Kró+ 
lestwie Polskiem) — wygł. prof. Henryk Mo- 
ścieki. 20.15—20.30 Felieton muzyczny z W-wy. 
20.30-—21.00 Koncert popularny w wyk. Ork. P. 
R. pod dyr. St. Nawrota. Mieczysław Fogel (ba- 
1yton) i prof. L. Urstein (akomp.). 21.00—21.15 
Kwadrans literacki, Stanisław Brzozowski: „W 
mrokach Sybiru“, fragment z powieści p. t. „Pło 
mienie" (tr. z W-wy) 21.15—22.00 Dalszy ciąg 
koncertu. 22.00—22.15 Felieton p. t. „Koszulka 
p. Wandą 
Grabińska. 22.15—22.35 Płyty giamofonowe z 
W-wy. 22.35—24.00 Komunikaty: meteor., policu 
sport, oraz muzyka taneczna. 


WARSZAWA. 
11.40 Przegląd prasy kraj, PAT, 11.58—12,10 


19.10-19.25 i Sygnał czasu z Warsz. Obs, Astr, hejnał z Wie- 
ży 


arj, w Krakowie, program na dz, bieżący, 
13.10 Kom meteorl, Po kom. d .c. płyt gramof, 
do godz. 13.25, 15.00 — 15.20 Kom gospodarczy, 
13,35—15.50 Kom, harcerski, 1550—16,10 Rad- 


gramofonowych z W-wy. 19.35—19.50 Prasowy l 


h 
D sinńiotóó3 


Skandal teatralny 


Reżyser zmienił treść sztuki 


W „Wallner-Theater'* w Berlinie wy 
stawiono ostatnio nową sztukę Oskara 
Bendinera pod tytułem: „Czyn*. Treścią 


' sztuki jest zamach dokonany na prezy” 


denta ministrów hrabiego Stiirgka orzez 
Fryderyka Adlera. Reżyserię sztuki ob 
iął jeden z uczniów Piscatora. Spodzie- 
wano się więc, że otrzyrha ona odpo- 
wiednią oprawę o tendencyjnemń zabar- 
wieniu, lecz jakie było zdziwienie pub- 
liczności i samego autora, gdy w dniu 
premiery okazało się; iż reżyser nietyl- 
ko uwypuklił swe poglądy w insceniza- 
cji, lecz zmienił również treść, fałszując 
niektóre fakty. 

Reżyśćr pokazał na scenie CoŚ Wręcz 
przeciwfńego, niż wypadało z treści śztu 
ki. Autór wystąpił przeciwko dyrekcji i 
reżyserowi na drogę sądową. 


Henryk George 
wysuwa się coraz bardziel. na 
czoło artystów niemieckich 

Do Polski nie dotarł dotychczas je- 
jden z najlepszych filmów niemieckich 
pod tytułem „Dreyfus“. Film ten wzru- 
szył do głębi miljony widzów w Austrfi 
i Niemczech, obecnie zaś otrzyma an- 


| gielską wersje, dzięki czemu będzie mógł 


być demonstrowany w Anglii i Ameryce. 
Film ten jest  przedewszystkiem 
wspaniałym triumfem mało znanego i 
niedocenianego u nas artysty filmowe- 
go; Henryka Georgea, który swą krea- 
cją postaci Zoli wzniósł się na najwyż- 
jsze szczyty artyzmu. 

| Henryk George jest nietylko u nas 
niedoceniany, lecz nawet w samej oj- 
czyźnie otrzymuje zawsze podrzędae i 
nieodpowiednie role. Widzieliśmy gó w 
„Metropolis Fritza Lenga w „Brauce 
"potępieńców*, gdzie obok Mozżuch na 
gra drugorzędną rolę. 

Dopiero kreacja jego w filmie „Drey- 
ius“ skłoniła krytyków niemieckich do 
"wzięcia w obronę tego genialnego arty- 
stę, któremu wytwórne niemieckie nie 
pozwoliły dojść do głosu. 


oma 


Nowiny 
teatralne i filmowe 


Franciszek Herczeh, który ukończył 

„niedawno wielką powieść historyczną, 

'zabiera się obecnie do pisan'a trzyakto- 

wej komedii, której bohaterką będzie typ 
spółczesnej kobiety. , 
% 


Sztuka Franciszka Molnara pod ty- 
tulem: „Łabędź“ doczekała sę w jed- 
iiym z teatrów londyńskich jubileuszu 
setnego przedstawienia. 


La 
Fritzy Massari, która od dłuższego 
czasu nie występowała na scenie, powra 
ca na deski sceniczne w końcu stycznia 
przyszłego roku, kreując jedną z głów- 
nych ról w „Idealnym małżonku” Wil- 
de'a, 
p ą 
Dita Parlo odłożyła swój wyiazd do 
Ameryki i gra obecnie główną rolę w 
filmie niemieckim 'osnutym na tle han 
dlu z żywym towarem. p 
zx 
= 
Jak już donosiliśmy. jedna z wytwór 
ni czeskich zamierza zrealizować fiim 
na tle głośnej afery szpiegowskiej puł- 
„kownika Riedla. Rolę kobiety-szp ega 
zamierzano powierzyć Poli Negri, lecz 
pertraktacje nie doszły do skutku, albo- 
wiem rodaczka nasza zażądała ze trzy 
tygodnie zdjęć 150.000 złotych. 


(ERNKRANKRNNKNUMŃ 
EBayżunwyz apien. 


Dziś w mocy dyżurują nastepujace apteki: 
A. Potasza (Plac Kościelny 10) A Charemzy (Po 
morska 10) E. Millera (Piotrkowska 46) M. Ep- 
steina (Piotrkowską 225), Z. Ciorczńckiego 
(Przejazd 59) G. Antoniewicza (Pabianicka 50). 


Neo SSi e, 
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1930 EKF RESF 2x1 


Powieść erofyczno-kryminalna. 
Napisał dla „Expressu” Jerzy Bak. 


15) 


(Streszczenie początku powieści) 

„Do komisariatu policji zgłosi się o go- 
dzinie 2-ej w nocy dr. Mianowski, który 
zameldował dyżurnemu przodownikowi, że 
wracając z Radzymina własnem autem, na- 
tknął się przed roxatkatni na trupa jakiegoś 
mężczyzny o zwęglonej głowie. 
„doktora Mianowskiego wynikało, że zamor- 
dowany został niejaki Wiktor Sagański, mąż 
niezwykle pieknej tancerki z „Czarnego Mły 
ną'. Dyżurny przodownik wydelegował na 
miejsce przestępstwa posterunkowego Mar- 
ciszawa, „który odjechał wraz z doktorem | 
Mowskim. j 

Na miejsce zbrodni przybyła komisja 
śledcza "w* osohach naczelnika urzędy led 
czego Czerniaka, komisarza Skurskiego | le- 
parea, jadówej Pw lecz trupa już nie 

ło. a wraz z nim znikł w taiemni Spo: 
sób Marciszak i dr. Mianowski: a 

Czerniak urzadził obławę, podczas któ- 
rej znaleziono na .szosię pustą flaszkę od 
benzyny, W rowie przydrożnym znaleziono 
jakiegoś nawpół obłakanego starca, a w le 
sie wykryto zwłoki doktora Mianowskiego. 

Wkońcu znaleziono również nieprzytowi- 
nego Marciszaka z przestrzełona ręką. Po» 
sterunkowy zeznał. Że napadli nań jacyś 
nieznani osobnicy. którzy zaciągnęli go do 
lasu wraz „z doktorem Mianowśkim i tam 
"m0 zastrzelili, Co się stało z trupem — nie 
WE R Pec 

„„azańska stwierdziła, że dr. Mianowski 
był ich domowym lekarzem i znał dobrze 
jei męża, Z irmvch źródeł Czerniak dowie- 
dział się. że dr, Mianowski kochał się skry- 
cie w pieknej tancerce, 

W tym czasie opinie publiczna poruszył 
fakt nagłego zniknięcia svna Siieko M 
mysłowca. przystojnego młodzieńca — Ka- 
rola Zielińskiego. Konferansjer „Czarnego 
Młyna", Drweskł.-widzłał go po taz ostati 

-0 godzinie 1f-ej AME e 'wieczoru/w Je- 
©ednej z'knaip przy ulicy Ra zytnińskiej: M tos 
warzystwie Sagańskiezo.- ~ Asy 


Pewnego dnia. Saqńska. znalazła w la 


zeznań |. 


nawet z tego powodu nie należy mieć do 
niego pretensyj, Mógł sobie pozwolić na 
taki tryb życia. Zresztą... przyzwyczaiła 
go do tego matka... Za jej Brzyddkkc: po 
_czął spędzać noce poza domem. Ale Ka- 
rol ya dobre sęrce... 

"— A czy słyszała pani o zniknięciu 
kilkuset dolarów z bitite ojca? 3 

— Słyszałam o tem.. Nie chcę być 
niesprawiedliwą, ale mam wrażenie, że 
Karol nie ruszył tych pieniędzy... i 

— Więc kto w takim razie zabrał te 
dolary? 

— To nie moja rzecz... Nie chcę rzucać 
na nikogo żadnych podejrzeń... 

Czerniak poprawił plikę papierów, 
leżących na biurku i uśmiechając się 
rzekł: F 
— Pani chyba bardzo kocha swego 
brata... 

Spiigila głowę i odparła po chwili: 

— Tak. 

Czerniak poruszył 
na swem ik-ześle, 

W tej chwili rozległo się puaanie do 
drzwi. 

— Proszę wejść! i 

Na progu stanął policjant, któr; oš- 


wiadczył: 
s Doktór Rohr prost © natychmnia- 


się niespo4ojnie 


stową rozmowę z panem naczelnikiem, | 


„o z W tej chwili... — odrarł Czerniak 
— Niech zaczeka... 15 | ik 

A zwracając się do Zielińskiej, dodał: 

— Pani pozwoli, że tym razem za- 


zience, przyległej do jiei pokoju w kotelu, | KOCE naszą rozmowę.. Ale będę mu- 


list. podpisany przez „nazia“ 

Kim był ów. „paź* — nie wiedziała. Ta- 
iemniczy osobnik. wyznał jej w liście gorącą 
miłość i zaprosił sie do nići na dziewiątą 
wieczór, zaznaczając. że w pokoju musi być 
ciemno i nie wolno im zamienić ze sobą ani 
słowa. ; 

O oznaczonej porze odwiedza ją tajemni- 
czy „paź! w masce j hełmie na głowie Por- 


wani szałem zmysłów. spodzaja kilka g3-, CZEŚO 


dzin w ciemnym pokoju, nie mówiąc do sie- 
bie ani słowa. i: 

W międzyczasie dr. Rohr oczarowany 
piękną tancerką -proponuie iej, by została 
jego Fochanka. Sazafis"» oburza sie w pierw 
szej chwili, lecz «dy lekarz oświadcza. że 
krytycznego wieczoru widział ja, gdy ki- 
powała benzynę w aptece, a następnie uda- 
ła się do mieszkania doktora Mianowskiego, 
tancerka uległa jego prośbom, zmuszając go 
do milczenia. 

Po kilku dniach znaleziono zwłoki Sa- 
gańskiego. Twarz była ogromnie zmieniona, 
lecz tancerka poznała męża po ubiorze. 

Pewnej nocy tajemniczy „paź* znowu 
zapowiedział swa wizytę. W tym samym 


czasie przybył do Sagańskiei dr, Rohr. | 


Nagle w łazience rozlegają się jakieś 
szmery, Rohr otwiera drzwi i staje zduńtio- 
ny. Na pytanie Sazańskiei nie chce odpowie- 

"dzieć kógo widział w łazience, 
Czerniak wszczyna dochodzenie w Spra- 
wie taiemniczego „pazia“. 

Podczas rewizji w hotelu Czerniak zna-. 
lazł w pokoju, przylęgającym do łazienki 
Sazańskiej krawat oraz ołówek. Śpiewa- 
czka „Czarnego Mlyna* zeznaje. że kta- 
wat ten podarowała swego czasu Zieliń- 
skiemu, - i 

W dalszym ciągu śledztwa Czerniak 
przeprowadza rozmowę z ojcem zaginio= 
nego Zielińskiego i iego sistrą lloną Zie- 
lińską. 


— Pani już chyba dawno czeka,, — 
rzekł przepraszającym tonem — Bardzo 
żałuję, ale nie mogłem, niestety, wcześ- 
niej pani przyjąć... 

śmiechnęła się tylko, lecz nic nie 
odpowiedziała, Czerniak -obserwował u- 
ważnie jej twarz. 

— Był tu dziś pani ojciec... Rozma- 
wialiśmy na temat nagłego zniknięcia 
pani brata. Cóż pani wie w tej sprawie? 

— Brat zwierzał się przede mną ze 
wszystkich swych planów i zamiarów. 


Wiem o nim więcej niż ojciec, który wi- 
dywał go może tylko raz na tydzień. Ka- 
rol nie był złym człowiekiem. Zarzyciła- 
bym mu tylko pewną lekkomyślność, ale 


siał jeszcze z panią pomówić w tej spra-. 
wie... Wstąpię któregoś dnia... Obejrzę 
gabinet ojca i sprawdzimy na miejscu, 
kto ma rację: pani, czy ojciec... 

Ilona podała mu rękę, którą przy- 
cisnął do swych warg z nazbyt wielką 
czułością jak na naczelnika urzędu śledź 
Gdy wyszła, stał przez chwilę, wpź- 
trzony w drzwi, wreszcie otrząsnąwszy 
się, zawołał: 

— Proszę pana doktora! 

Do gabinetu wszedł doktór Rohr. 

Czerniak powitał go z wyszukaną u- 
przejmością. 

— Chyba ważne sprawy sprowadzi- 
lty pana doktora do mnie... — rzekł, ści- 
skając mu rękę. — Jest pan _ bardzo 
wzburzony... + | 

— Bo ta historią naprawdę zaczyna 
„mnie już denerwować! — irytował sie 
lekarz, siadając na krześle. — Przed 
chwilą otrzymałem ten oto list! 

Drżącą ręka wyciągnął z kieszeni 
mocno zgniecióną kopertę i wręczył ją 
naczelnikowi urzędu śledczego, 

Czernak wziął ją do ręki z uśmie- 
chem, lecz gdy przeczytał pierwsze zda 
nie uśmiech znikł z jego, twarzy, a 
czoło schyliło się w zamyśleniu. 

List pisany był niewyraźnie ołów- 
kiem, Treść jego była następująca: 

— „Zwracam się do pana hie jak do 
Swego wroga, lecz jak do naiserdecz- 
niejszego przyjaciela. Chcę pana ostrzec 
przed grożącem panu niebezpieczeń- 
stwem. Proszę się nie zrażać tem, że 
list ten pochodzi od anonimowego na- 
dawcy. Najlepszymi przyjaciółmi są ci, 
których ne znamy. Od pewnego czasu 
interesuje się pan nazbyt „Czarnym Mły 


|nem*. Nie przeczę, jest to lokal bardzo 


sympatyczny i miły, można w nim Spę- 
dzić bardzo wśsoło czas, ale są fudzie, 
dla których wstęp do tego lokalu jest 
wzbroniony. Do nich w pierwszym rzę: 


dzie należy pan. Proszę sobie tó wytłu-. 


maczyć jak panu wygodnie, ale jeszcze 
raz ostrzegam. że nie wolno panu pod 
żadnym pozorem wstępować do „Czar- 
nego Miyna*. Przypuszczam, że zrozu- 


mie pan należycie intencję tego listu. Że- 
gnam! 
j Przyjaciel“, 


— Co pan na to? — zapytał lekarz, 
gdy Czerniak odłożył list na biurko i po 
czął gładzić ręką krótko strzyżone 
włosy. 

— Nie mogę tego inaczej traktować, 
tylko jako głupi kawał — odparł naczel- 
nik. — Ktoś: poprostu zażartował nie- 
smacznie z. pana doktora... 

— Tak pan sądzi? — zapytał skon- 
fudowany lekarz. 

— Chyba nie weźmie pan tych gróźb 
na serjo, panie doktorze.. To przecież 
śmieszne... 

— No, właśnie. Cóż to kogo może 
obchodzić, czy ia przychodzę do jakie- 
goś lokali, czy też siedzę w domu... 

— Napewno kawał, panie doktorze... 
Ktoś z pańskich kolegów zdobył się na 
ten niesmaczny żart... Ale w każdym ra 
zie przezorność nie zawadzi... Kiedy za- 
mierza się pan udać do „Czarnego Mly- 
na?“ i 

“Rohr nie wiedział w pierwszej 
chwili co odpowiedzieć. | 
| — No, nie wiem — odrzekł po chwi- 
lowym namyśle. — Może dziś, a może 
jutro... 

— W każdym razie niech pan sam nię 
idzie... Proszę mi dać znać, pójdę z pa: 
nem. Ale niech się pan tem nie przejmu*- 
ie!.. To głupstwo!.. 
` — Dobrze... Zastosuję się do pañ- 
skich wskazówek... Więc może umówi- 
tny się na dziś wieczór ?... 

—. Bardzo chętnie... O której ?.. 

— No, powiedzmy... o jedenastej... 

1 — Doskonale.. Czekam na pana w 
„Czarnym Młynie‘... | 
«Gdy lekarz odszedł. Czerniak próbo 
wał zabrać się do przejrzenia leżących 
na biurku aktów, lecz myślami wybiegał | 
| zik poza cztery Ściany swego gabi-| 

etu, 

W pokoju unosił się jeszcze zapach 
l perfum Ilony. Począł przechadzać się po 
gabinecie, Zatrzymał się na chwilę przed 
krzesłem, na którem siedziała przed 
piętnastu minutami. 

— Ta kobieta ma w sobie coś... — 
pomyślał naczelnik urzędu śledczego. 

Stanął przy oknie i bezmyślnym 
wzrokiem przyglądał się ruchowi ulicz- 


mu. 

Wreszcie podszedł do biurka, prze- 
rzucił kilka papierów: poczem szybko 
wciągnął palto i wybiegł na ulicę. 

Przeciskając się z trudem poprzez 
stłoczone masy przechodniów, nie wie- 
dział właściwie dokąd zmierza. Dopiero 
waży na Marszałkowską, postano- 
wit; $ 

— Trzeba obejrzeć biurko... 

Drzwi otworzyła mu pokojówka: 

.— Czy jest pan Zieliński? — zapytał. 

— Niema... — brzmiała odpowiedź po 
kojówki. 

— A czy jest... panienka? 

— Owszem, jest.. Pan będzie tas- 
kaw... — 

Zdiął palto. Przygładził czuprynę 
przed lustrem. Wpadło mu w tej chwili 
na myśl, że należało zmienić garnitur. 
Ten iuż jest troszką zniszczony. 

Obniżył kołnierzyk. wyciągając szy 
"ję i ściągnał marynarkę. Dopiero teraz 
zauważył, że pokojówka uśm'echa się 
dyskretnie za jego plecami. Chrząknął 
dwa razy i zapytał: 

t Ena Czy mogę się zobaczyć z panien- 
a: i 

" — Proszę.. Pan będzie łaskaw za- 

czekać w salonie,.. 

Wszedł do salonu. 

Czuł dziwne drżenie w Serct. 

— Cóż to, u licha! — pomyślał. — 
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Czy pierwszy raz przeprowadzam śŚledz” 


two w sprawie kradzieży ?... 
Nie zdążył odpowiedzieć sobie na to 
pytanie, gdy na progu ukazała się llona. 
W skromnej, domowei sukience wy- 
glądała jeszcze ładniej. Ujrzawszy Czer 
niaka, zdziwiła się ogromnie, lecz jedno 
cześnie na twarzy jej ukazał się uśmiech 


zadowolenia. 


— Nie przypuszczałam — rzekła — 
że tak prędko spotkamy Się znowu... 

— Ta sprawa bardzo mnie zaintere- 
sowała.. — odparł szybko Czerniak z 
poważną miną. — Czy można teraz 
wejść do gabinetu pani ojca i zbadać to 
biurko? 

— Proszę bardzo, pan pozwoli... 

Przeszli przez jakież dwa pokoje i 
zatrzymali się w progu gabinetu. 

Ilona weszła pierwsza: a za nią na- 
czelńik urzędu śledczego. 

— Oto biurko... — rzekła, wskazując 
na gładki stół z szufladami. 

Czerniak obejrzał dokładnie ten me- 
bel, pokiwał głową i zapytał: 

— Czy nie wie pani, w której szi- 
fladzie znajdowały się skradzione pie- 
niądze? 

— W tej pierwszej... 

— Aha.. A kto był owego ranka w 
domu? 

— Ja, pokojówka, kucharka i więcei 
zdaje się nikt... 

— A czy nie przychodził tu ktoś 
obcy? j 

— NIe.. 

Chwila milczenia. Czerniak czw, że 
właściwie czynność jego została już za- 
kończona, że powinien podziękować i 
odejść. No, bo o cóż jeszcze zapyta?... 

Czy nie należało zgóry przewidzieć, 
że pieniądze skradł Karol Zieliński 
przed wyjściem z domu? 

J eszcze raz obejrzał biurko ze wszy 
stkich stron i zatrzymał się niezdecy- 
dowany. llona nie przerywała kłopotli- 
wego milczenia. Zamierzał już podzięko 
wać i wyjść, gdy nagle przypomniało 
mu się: 

— Czy ma pani fotografię brata? 

— Tak. Już tu byli wywiadowcy 
którzy zabrali kilka zdjęć... 

Zmieszał się i wyciągnąwszy rękę, 
rzekł: 

— W takim razie wszystko jest w po 
rządku... 

Przypuszczał, że go zatrzyma, Że coś 
powie, aby nawiązać rozmowę, lecz 
Ilona milczała uporczywie. 

— „i dowidzenia... — dokończyła. 

Odprowadziła go do drzwi. Szybko 
włożył palto, - chcąc już jaknaiprędzei 
znaleźć się po tamtej stronie drzwi. 

Na schodach zatrzymał się. Był zły. 
Na siebie, na bawiące się dzieci w bra* 
mie, na tragarza, który wchodził na 
górę z jakaś paką na plecach. 

— Trzeba uważać: gdy się chodzi po 
schodach z pakami! — burknął, choć 
nikt go nawet nie trącił, 

Tragarz obejrzał się zdziwiony, 
wzruszył ramionami i poszedł dalej. 


— ||| | | a ý — 


O godzinie jedenastej spotkali się w 
„Czarnym Mtynie*, , 

Rohr przyszedł pierwszy. Zajął jak 
zwykle stolik tuż przy estradzie. 

- — Sądziłem, że pan już nie przyj 
dzie... — rzekł, witając naczelnika. 
Przyrzekłem, panie doktorze, 
więc mógłbym nie przyjść? Ale dotych= 
czas przypuszczam, nie stało się panu 
nic złego?... 

— Nie.. Widzi pan... Jestem zdrów i 
cały... 
— Miejmy nadzieję, że dalej również 
pójdzie dobrze... 
l (D.c.n.), 
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DZIŚ 1 DNI NASTEPNYCH. godz. 4-01, w soboty, niedziele i Święta o godz. Bł wg 
12-2i ['oborowa orkiestra pod kier. p. J, Ste- WK „pł 
fańskiego. Sala dobrze ogrzana. ice epiki 


amerykańs i. 

w b. dobrym stanie, dębowe Libaw- 
skie (żaluzjowe) do sprzedania. Wia- 
domość w administracji. 
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Sensacje pilkarskie 


na boiskach zagranicznych 


Decydujące spotkanie o tytuł Jesien- 
nego mistrza Austrii rozegrane w nie- 


Skandal sportowy w £odsi Ostatni mecz ligowy 


Awantury i Gljatyka na finaiowych grach Warszawianka — Ruch 


pin$t-ponżomwucii 


W nadchodzącą niedzielę odbędzie 


dzielę między Rapidem i Admirą we| W sobotę w godzinach popołudnio- | pobito jednegoz członków Wydz. Gier i 
Wiedniu przyniosło po zażartej walce |wych i wieczorowych odbywały się w|Dyscypliny. Policji udało się częściowo 
zwycięstwo Admirze w stosunku 3:2 lokalu Ħasmonei łódzkiej przy ul. Qdań|położyć kres awanturom, przyczem 
(1:1). f l „|skiej 40 finałowe spotkania o mistrzost- |członkowie Wydz. Qier i Dvscypl, wy= 
W Pradze dwie czołowe drużyny |wo indywidualnego Łodzi w pińg-pongu |prowadzeni zostali z lokalu Hasmonel 
Sparta I Slavia osiągnęły łatwe zwycię- W czasie rozrywek wynikła ogromna |pod osłoną policji. Spotkania finałowe 
stwa. pierwsze bijąc Kladno 4:1, druga |awantura między członkami Wydz. |zostały przerwane, W związku z tem 
— Meteor 5:0. - -_|Aler I Dyscypliny oraz członkami Mas- | dowiadujemy slę, że Zbrząd Łódzkiego 

W Budapeszcie wyniki z niedzieli monel I licznie zebraną publicznością. Okręgowego Związku Ping-Pongowego 
przedstawiają się następująco: Ujpesti- Doszło do kilka gorących séen, przy- wyznaczył na środę nadzwyczajne zés 
Hungaria 2:2, Sabaria—Kispesti 1:0 kazem gospodarcze zmuszeni byli zaweż |branie, które poświęcone będzie pówyż- 
3 Ker—33 FO 1:0. wać pomocy policii W czasie zajścia |szej sprawie. 


Mistrzowska jedenastka Polski 


„Qracovia --ffasyczna przedsiawicielka 
óry w piike okragla 


Najzaszczytniejszy tytuł mistrza Pol]  Atakiem kieruje 
ski w piłce ńóżnej przypadł w udziale Mituslński, | 
„Oracovji*, tej naklasyczniejszej przed< który w drużynie biało-czerwonych gra Kubirński 
stawicielcó gry w pilkę okrągłą. Cra- dopiero od roku, przedtem był on czyn- (lat 33), pięciokrotnie desygowany do 
covia okazała się najrówniejszym ze- ny w Podgórzu, | jedenastki państwowej. Zaszczyt tan w 
społem ligówym w tegorocznej kaimpa= Na prawem łączniku widzimy raso zupełności mu się należy, w barwach 
nji i po wielu latach tytuł mistrza Pol- | wego piłkarza, króla strzelców i biało-czarnych gra bowiem Kubiński ód 
ski znów dostał się w jej ręce. Karola Kossóka, roku 1916 i ma za sobą około 250 me- 
Przyjrzyjmy śię zbliska zwycięskiej o którym da się tylko to jedno powie- czów. Jest jego zasługą, że zaszóżytny 
í mistrzowskiej jedenastce symipatycz- dzieć, że jest ón stuprocentowym ná- ten tytuł przypadł „Cracovii * w udziale 
ńych graczy krakowskich. pastnikiem | bezsprzecznie najwybitniej| Zdobycie tytułu mistrza przez „Ora- 


drużyny, najsiarszy gracz 


się w Katowicach ostatnie spotkanie li- 
gowe między Ruchem a Warszawianką, 
gdyż jak wiadomo Wydz. Gier i Dyscy 
pliny poraż wtóry postanowił poprzed- 
nie spotkanie rozegrane między temi 


zespołami unieważnić. W sprawie tej 


zwołane zostało nadzwyczajne posiedze 
nie Zarządu Ligi, które odbędzie się w 
dniu futrzejszym, W wypadku jeśl 
Warszawianka na mecz z Ruchem nie 
pojedzie straci ona 2 punkty 1 stosunek 
bramek 0:3, W tym wypadku stosunek 
Warszawianki wyglądałby 26:67, a Ł» 
TSO. 25:67, czyli różnica jednej zdoów 
bytej bramki przesaTziłaby o kolejności 
w tabeli i spadku ŁTSG do niższej kla- 


Niedz'elny mecz 


o wejście do Ligi 
W nadchodzącą niedzielę odbędzie 


Na prawym skrzydle gra kapitai się we Lwowie spotkanie rewanżowe o 


wejście do. Ligi miedzy Lechią a AKS: 
prugi mecz o wejście dò Ligi 82 p. p. = 
Legia (Poznań) mie dojdzie do skutku, 
gdyż Legla zawiadomiła PZPN., IŻ wy 
cotule się z dalszych rozgrywek. W wy 
padku przegranej AKS-u do Ligi wej- 
idzie Lechia, w razie zaś uzyskamia wy 
| nikt remisòwėgó protócję otrzyma A. 
iK, S, malący 6 jeden punkt mniej stra- 
Gony od Lechji lwowskiej. 


fe) owi zajmuje szym polskim piłkarzem. Wielokrotnie covię* jest sukcesem trenera, wybitne= 
nowski, ? 
były gracz Podgórza, goalkaeper, bar- 
dzo przytomny Í zwinny. Nie jest on 
żadną specjalną „klasą“, lecz przecięt= 
nym dobrym bramkarzem, na którego 
móżna zawsze liczyć: - na 

Parę pęt stanowią | 

Lasota 

abar wychowankowie Oracoli le 
pierwszy jest talentem pierwszej. ód $ 
o tyle drugi fest już pierwszorędnym pił 
karzem. Jego zwykła pózycja to pomóc, 
z obowiązku musi grać jednak w 6bro- 
nie. Na pozycji pomocnika Zastawniak 
grat w reprezentacji Polski dziesięć ra- 
zy | kilkanaście w barwach Krakowa. 
Dość wspomnieć go „doskonałą gte 
przeciw Szwecji, Węgrom, Czechosło- 
awcji, Finlandii, Norwegjł, Turcji lub Ru 
munji aby uprzytomnieć sobie wysoką 
kas jaką reprezontuje, 

rójkę pomocników stanowią 

Seichter, Chruściński i Mysiak, 
wszyscy zracze bardzo wysokiej klasy, 
niejednokrotnie powołani do obrony 
barw narodowych. Śceichter grał 3 ras 
zy, Chruściński 11 razy I Myslak 5 ra- 
zy w reprezentacji Polski Jest. to ich nal 
lepsza legitymacja. W chwili obecnej 
linja pomocy Oracovji jest najlepszą czę 
$cią drużyny i kto wie czy nie najlep- 
szą w Polsce. 

W ataku widzimy popularnego 

„Muńta* — Sperlinża, | 

który w barwach Oracovii gra już od 
pletnastu lat. 24 razy. reprezentował 
Sperling barwy narodowe. grał on prze 
ciwko Czechosłowacji, Wezrom, At- 
strji, Finlandii, Szwecji. Estonfi, Turcji. 


Jugosławii 1 Rumunii: Mecz wczorafszy | 


był 360 w barwach Cracovii. Jest to naj 
większy rutynista, gracz bardzo Wwysó- 
kiej klasy, jakiego fzadko można zna< 
jeźć w zawodowych drużynach. 
Na pozycji leweśo łącznika grą 
Malczyk, | 
najmłodszy gracz zespołu, wybitny i 
wielce obiecujący na przyszłość talent. 


aloha E TERTA 
Turyści grają z ŁTSG. 
w nadchodzącą niedzielę 


W nadchodzącą niedzielę rozegrane 
zóstanie na boisku WKS-u fiiezwykie 
interesujące spotkanie 6 moralne Mi- 
strżóstwó Łodzi | puluw „Kuriera Łódze 
kłegó” między ŁTSG. 4 Turystami. W 
wypadku zwycięstwa Turystów żamią 
oni pierwsze misisge W tyeh różeriw= 
kach 


reprezentował on już O narodowe, go piłkarza wiedeńskiego Hierlaendera. 
ER EVARA 4 ARASEN GAWK OREW 


4,2% 


Migawki 2 meczu Bracouia—LRS. 


|piłkarski Cracovla=Ł.K.Ś. był w treści ła! jak magnes na graczy 
Zastawnlak,» +0 4śwojej tak niezwyklę bogaty, że niewat Pierwszy podskoczył do góry Otlinowe 


-pliwie: pozostanie ma. długo w. pamięci 

i Pbrtowców AGAZKIEŃ > 2 Mozg 
Cracovia przy wejściu na bólsko po- 

witana została burzą oklasków. 

io Największe zalńteresowanie budził 


„olbrzym śląski“ Fooi który wśród 


| publiczności łódzkiej znalazł wielu a 


„rących sympatyków. . KA Wr, 

~ Jedenastka Cracovii zdradzała ogro- 
mne zdenerwowanie. Szczególnie Chruś 
ciński w pierwszych 30-tu minutach po- 
pełniał. fatalne błędy. ` 


'Pegza, prawy pomocnik ÈK. S.u był stanęli Otfinowski i Kubiński, lecz I im 


wzorem pracówitego i spokojnego pil- 
karza. ArNe í i 

Potrafił on w przeciwieństwie do 
swych kolegów zachówać się z godno- 
ścią przez cały czas mieczu. 

Najbardziej hałaśliwie zachowywali 
|się Sztollenwerk i Trzmiela z ŁK.S.-u 
loraz Mitusiński z Cratóvji Trzmiela ja- 
ko kapitan drużyny ŁKSu zapominał 
się często i zwracał zbyt głośne uwagi 
sędziemu. 

Kossok nie miał szczęścia do Jasiń-- 
| skiego. Ilekroć starał się go minąć, ami- 
bitny ŁKS-<lak w pórę nastawiał nogę 
lub inną część ciała odbierając Kossoko- | 
wi piłkę, 

Szperling dopiero w drugiej połowie 
pokazał co potrafi, Jego zagrania z Mal- 
czykiem budziły istny podziw i gdyby 
nie przytomność Jegorówa oraż wSpa= 
lniałe ustawianie się do piłki, Cracovia 
wyjechałaby z Łodzi ze znacznie więk= 
szem zwycięstwetń, 

Otl' nowski, doskonały bramkarz Cra 
cóyji nie miał pola do popisu. Interwen= 
jował on zaledwie jeden raz w pierw- 
szych minutach gry po centrzo Sztollen= 
werka, chwytając górną piłkę w piek- 
nym stylu. -> , 

Pozatem przez Cały ozas odboczy” 
wał sobie w bramce, wykazując jednak 
miejńn'ejsze zdenerwowanie od reszty 
KOlEZÓW. : $ 
| Da Niedźwitski początkówa nie pes, 
szył się okrzykami galetji, Wydawał on 

orżeczeńia słiszne | stanowcze. Qty jed 
nak publiczność starała sią dwukrotnie 
wkroczyć na boisko, ie potrafił zapa: 


nować mad sóba i tólą swoja spełniał 


SOFAZ £OTZAL 


1 -zł01 dw nadbliższego gracza. Cracovii, 


Pojedynek Bocheńsk'ego 


ż Tarrisem w niedzielę 


W nadchodzącą niedzielę odbędzie 
się z niecierpliwością oczekiwany mecz 
pływacki między asem polskiego płye 
wactwa Bocheńskim a Tarrisem. W za- 
ti wodach tych, które odbędą się w Bru- 
á kseli weźmie również udział Coppiė- 
łując zo z radości I wzruszeńła. °" |tersem belgijczyk oraz niemiec Sżue 

Przyzejściu z boiska drużyn | sę-|borte W pływaniu na 100 mtr. czas Bo 
dziego pierwszy zbliżył się do arbitra |chefskiego wynos? 1:00,4, Coppietersa 
Trzmiela, potem cała drużyna Gracovli 1:00,6. zaś Schuberta 1:00,7. Wynik po 
otoczyła d-ra Niedźwirskiego. jedyñku ozolowych pływaków europei 

-Na twarzy sędziego panował spokój, skich oczekiwany jest z wielkiem zaln- 


uśmiechał się nawet do graczy lecz tuż , (efSOWwadiet. 


przy wejściu do szatni został z tyłu na=| - ; 
-~ Ka 
o Wysfęp piłkarzy 


padnięty przeż jakiegoś wyrostka | leks 
ko poturbowany. W obronie sędziego 
« krakowskich w Niemczech 
odwołany 


Brańdoburski Związek Piłki Nożnej 
odwołał wyznaczone na święta Bożego 
Narodzenia występy jednostki repre- 
zenłacyjnej Krakowa w Berlinie i Wro- 
cławiu, tłutnacząc się bojkótem Sportu 
polskiego przez Sportowe związki nie- 
mieckie. (?? 7). 


Końcowy gwizdek sędziego podzia- 
Ćracóvji. 


ski i. opuścił swoją. świątynię. Dóbieg 
ta 


się dostało. 

"W szatni gracze Cracovfi ze wżrite 
szenia nie mogli formalnie dojść do glo- 
si. Z kibicami i zwolennikami Cracovii 
wdali się w rozmówę Chruściński | Kus 
biński. 

Po półgodzińnnem oczekiwaniu w szat 
ni pierwszy wysunął głowę Chtuściński 
i do stojącego obok komisarza policji 
zwrócił się z zapytańiem czy droga wol 
ną, czy gracze Cracovii mogą już opu- 
daj Tys „Proszę Parois. — OdBŻ= 
wał się głos sympatycznego komisarza. 

W związku ze sprawozdaniem ż niee Triumphu 


czu Oracovia--Ł.K.S. we wczorajszym| Ww nadchodzącą sobołę rozegrane zo 
numerze Expressu, proszeni jesteśmy © |staqą w sali Gimn. Niemieckiego dalsze 
wyjaśnienie, że prawóskrzydłowy spotkania w grach sportowych ò puhar 
ŁKS-u Sztollenwerk nie został usunięty | Triumphu.Najwieksze szanse dó zdoby- 
z boiska przez sędziego za ubliżenie MW, teia puhara posiada drużyna EKS., która 
lecz za zbyt głośną uwagę, Wyłaśnie= | pokonała ubiegłej soboty swazo najgroź 
nie to z przyjemnością notujetny. niejszego przeciwnika IKP. 
I ORRZESSZĄ i 


Carnera tmycieża Saolino 
w kwolifikacyinem spotkaniu boRcerskiem 
Największym wydarzeniem świata szczęśliwie zażeznana, Paolino rożpo- 


bokserskiego w ostatnich czasach było czyna gwałtownie ataki, lecz spokojniej 
spotkanie bokserskie Carnery z Paóli- szy Garnera odpiera je bardzo zręcznie. 
hem, Mecz ten, który odbył się w mie. Cartera okazuje się szybszy. 

dzielę w Barcelonie, miał. zadecydować, |  Plerwsże trzy rundy należą do Cars 
który z tych kandydatów zakwalifikuje nery. W czwartej | 6-6] rundzie Paoli- 
się do walki 6 szamblonat świata z mis; nó zyskuje nieznaczną przewagę. 
strezm Szmellińgiem. cy _ B<ej rundzie Paolinó trafia dość gel- 
„_ Meczów! przyglądało się około Ż5ty nie Carnerę, lecz w 5 I 10 rundzie ostat= 
śięcy widzów, čo jest nowym tekotdem ml zbiera resztę sił i zyskuje widoczną 
jeśli idzie o stósunki europejskie, Bez- prawane, 

pośrednio przed meczem wynikła kłóte |  Sedziowle zeódnie uznali zwycięzca 


Turniej o puhar 


hia między sekumdantami obu bókserów , Gałnórę, 
46 dóń rekawio. która została iednak* 
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„Król zapałek” 


„organizuje światowy kartel 
elektryczny 


A Sztokholm, 2 grudnia 
(Telegram własny) 

Znamy król zapałczany Ivar Kreuger, 
który niedawno udzielił pożyczki Polsce 
obecnie "przystępuje: do zorganizowania 
kartelu. elektrycznego. 

W. tym celu rozpoczął. on skupywa- 
nie: rozmaitych juź czynnych zakładów | 
elektrycznych. W ub; tygodniu: Kreuger | 
nabył prawie wszystkie elektrownie w | 
lakak miastach Jugosławii, uzysku- | 
jac w ten sposób monopol na elektryfika, 


Minister Szober 


będzie mieć "decydujący wpływ | W Paryżu otwarto pierwszą wystawę samolotową, na której zademonstrowano 
na politykę” wewnętrzną Austrii wszystkie najnowsze wynalazki | udoskonałenia w przemyśle samolotowym. 


Wystawa cieszy się kolosalnem zainteresowaniem 


„a Wiedeń, 2 grudnia | amana 
(Telegram 'własny). TWE 


iS ja polityczna w Austrji została eT L+ $ 31. 

zupełnie dla tą neniam się = Wielką sensację wywołała władomość 
okres dyktatury „Heimwehry*, gdyż na! m s i : |o zaaresztowaniu przez posła sowieckie 
podstawie nowego porozumienia stron- go w Londynie Sokolnikowa trzech wy* 
nietw, do przyszłego gabinetu nie wej- słanników G. P. U. Czekiści ci mieli po- 
dzię już ani jeden członek tej onganizaoji dobno zamiar aresztowania Sokolnika- 
nacjonalistyczno - bojowej,  Przyszłym wa, który, ratując się, uwięził ich w gma 
dyktatorem Austrii zostanie Szober, któ chu ambasady sowieckiej w Londynie 
ry obejmie tekę ministerstwa spraw we- (na naszej ilustracji), 
wnętrznych i będzie. miał największy ERE 

wpływ na politykę gabinety. 


Młody chłopiec 
.. 'zamordował staruszkę 
Berlin 2 grudnia 
(Telegram własny). 

Wczoraj po południu przy Trestop- 
sfiraśse 27 zamordowano w bestjalski spo 
sów właścicielkę sklepu konfitur 67-let- 
nią - Annę Maczke. Mord miał charakter 
rabuńkowy. -Mordercą ma być młody 
ehrtopiec, który stale odwiedzał Maczko- 


Poczfowa linja lofnicza 
„Ameryka—Europa 
do: wydzierżawienia 
Nowy Jork, 2 grudnia | katastrofalne trzęsienie ziemi Jakle nawiedzito Japonię, spowodowało olbrzymie 


Ministerstwo poczty-i telegratów w | <iraty. Zburzone zostały całe dzielnice miast. Na ilustracji naszej widzimy fra- 
Waszyngtonie ogłosiło przetarg na wy- AE $ gment katastrofy. 


jẹrżawienie linji pocztowej lotniczej Z | amma aa S GZEOINCONOOONAWEAOZONNIO 
Ameryki do Europy. Nowa linja lotnicza a | : 
jjec ma przez wyspy Bermudy i Azory. : 7 E zez A Erp. : Świ kl 
© dzierżawę ubiega się specjalnie utwo-| ` TE i . > | 

fzone konsorcium, złożone z kapital. | m - = E a 
stów angielskich i amerykańskich. 
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Prof. RAMSIN (%) jest głównym oskar- 
żonym t. zw. przemysłowego sabotażu, 
który rzekomo miał przyczynić się do 
obalenia władzy sowieckiej w Rosji, 
SIEMGZIDA DKA DSIZAKZ UN N dw 


Zapalenie ślepej kiszki 


powstaje od... całusów 


Dr. Frank Hanry, znany chirurg w 
Perth Amboy, który od dwudziestu lat 
prowadzi badania nad przyczynami cho- 
roby ślepej kiszki, obecnie doszedł do 
wniosku, że powodem tego zapalenia, 
ogólnie znanego p. m. „appendicitis“, 
jest calowanie, 

Dr. Henry twierdzi, że t. zw. „pin- 
worms“, które są głównym powodem 
owego zapalenia, przenoszą się tylko 
przez całowanie. Ci, którzy mają ślepe 
kiszki wycięte mogą całować się bez 
obawy o przeniesienie zarazków: 


001 ma i i ówił w Angljl włelkł tabor kolej Obecnie tabor t DAMY POGRZEŚĆ MOWY”! 
iązku górników | Rząd argentyński zamówił w Angli w abor kolejowy. nie tabor ten,| „,. i 

a. easi iien AROZ składający się z 20 lokomotyw, 25 węgłarek ł 100 wagonów transportowany Złóż grosz na „Fundusz Polskiego Szkol- 

cje pojednawcze, wysuwane przez wła- jest na parowcach przez ocean atlantycki, z Londynu do Buenos Aires, nictwa zagranicą”, na konto P. K. O. 


ścicieli kopalń. :Cook- oświadczył, że nie 


, 21895, Komitetu Obchodu 25-lecia Wal- 
górników. | ais mk E 


jest wykluczone prokłamowanie strajku 


aa E N E T ETNO) | 
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r, : ę : i U |. KATOWICE: Biuro dzienników „Haga* Wincenty Szczepaniak, ul. Piastowska 3, SOSNOWIEC: Biuro dzienników Józef Hlawski, ul 3-g0 mają 
ORUE KRAKÓW: ul, Luliczza, NE. 24, BĘDZIN: Biuro dzienników J. Flawski, Małachowskiego 1. DĄBROWA GÓRNICZA: B iuro dzien. J. Hlawski, 3-go Maja 4. 


Prenu merata: Z kosztami przesyłki pocztowej zł, 3.— miesięcznie 


aaa W tekście 50 gr. za wiersz milimetrowy (na stronie 4 szpalty)ś 
Ogłoszenia: nekrologi 40 gr. za wiersz milim. Drobne: za słowo 15 groszy, 
najmniejsze zł. 1.50. Poszukiwanie pracy: za słowo 10 groszy, najmniejsze zł. 1.20. 


Wydawca i druk.: Wydawnictwo „Republika“ sp. z ogr. odp. Łódź, Piotrkowska 49 Redaktor odpowiedzialny: Jan Grobelniak. 


